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kie {Ueew&zty dcąc, ten dwa- twzy. dcąe
J a k  zaw sze w  now ym  roku  spodziew am y się 

p o p raw y  w aru n k ó w  gospodarczych kraju, tak  i na 
w stęp ie  tego  roku  sk ładaliśm y sw oim  najbliższym  
życzenia un iknięcia  tro sk  spow odow anych przez 
n ieub łagany  kryzys, k tó ry  od kilku  la t trzym a m oc­
no w  sw ych ostrych  k leszczach  ludzkość, zadając 
p rzy  tym  rany, cierpienia, stw arza jąc  nienaw iść, n ę ­
dzę i w szelk ie  inne zło.

K tóż z nas me pragnie doczekać się tej chwili, 
gdzie zniknie n a  zaw sze z naszej m ow y słow o „k ry ­
zys". Z jaką  radośc ią  zapow iadały  by  głośniki rad io ­
w e w ieść o końcu  nędzy  i n iedosta tku . Czyż dzien­
niki pom ieściłyby  kom unikaty  o rozpoczęciu  życia 
bez tro sk  k łopo tów  gospodarczych.

M imo w ysiłków  rządów  w szystk ich  państw , w y ­
b itnych  ekonom istów  i całej ludzkości n ad  uzd ro w ie­
niem  stosunków  gospodarczych, życie b ez tro sk ie  jest 
od nas daleko. Na w ieści o p racach  oczekują ty sięcz­
ne rzesze  bezrobo tnych , w ynędzniałych, bezdom ­
nych, bez nadziei zdobycia k aw a łk a  ch leba dla sie­
bie i sw oich najbliższych.

W  obliczu nadchodzącej zimy, los tych  n ie ­
szczęśliw ych s to k ro tn ie  się pogarsza. Ci, co m ają za ­
pew niony  chleb, c iep łą  straw ę  i ognisko dom owe, 
pow inni w niknąć w  czarną rozpacz tych, k tó rzy  tych

darów  nie mają, k tó rzy  nie m ają czym  swe dziatk i 
przyodziać, ogrzać i nakarm ić.

Z pom ocą dla bezrobo tnych  musi spieszyć całe 
społeczeństw o. Każdy z nas na rzecz u lżen ia doli 
głodnych i b iednych z ochotą i ze zrozum iałą ofiar­
nością pow inien odm ówić sobie przyjem ności nie s ta ­
now iące konieczność życiow ą.

Za naszą in icjatyw a tw órzm y m iejscow e kom i­
te ty  pom ocy dla biednych, udzielajm y sięi w  p racy  
tych  kom itetów , zaw czasu pom yślm y o 
gw iazdce dla b iednych dzieci, a p rzede w szystk im  
chętn ie  sk ładajm y ofiary na  rzecz biednych. Pam ię­
tajm y o tym , że „kto pierwszy daje, ten dwa razy 
daje”,

W  bieżącym  roku  w  każdej św ietlicy  s tra ż a c ­
kiej w inna stanąć  choinka dla tej dziatw y, k tó rej 
ognisko dom ow e nie m oże dać straw y, stw arzającej 
m iłe w rażen ia  św iąteczne. N iech każde z tych  m a­
luczkich zostan ie p rzez  nas obdarzone p rak tycznym  
podarunkiem .

P o  gorączkow ej letn iej p racy  strażack ie j, p rzy ­
stąpm y do organizow ania pom ocy dla biednych, dla 
zrealizow ania naszego hasła  „ Je d en  za w szystk ich  —  
w szyscy za  jednego".

A, M,

2 życia wzt&zaneya shażacłwa
Jubileusz P, W ojewody Dra Michała Grażyńskiego,

W  dniu 5 w rześn ia  b. r. m inęło 10 lat, gdy P an  
W ojew oda D r M ichał G rażyński zajął stanow isko  
w ojew ody śląskiego. D la uczczenia zasług P. W oje­
w ody  w  dniu 26 i 27 w rześn ia b. r. odbyły  się w  K a­
tow icach  w ielk ie uroczystości, w  k tó ry ch  w zięło

udział całe społeczeństw o śląskie. S trażac tw o  ś lą­
skie, k tó rego  P an  W ojew oda jest P rezesem  H onoro­
w ym  od 1927 roku, w  sposób oryginalny i zw iązany 
z zadaniam i straży  dało w yraz sw ych uczuć, bow iem  
n a  cześć P. W ojew ody w e w szystk ich  pow iatach  Ślą­
sk a  odbyły  się sz ta fe ty  alarm ow e, w  k tó ry ch  w zięły 
udział w szystk ie  s traże  O kręgu. Po południu  w  dn.
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26. IX. b. r. do b iu ra  O kręgu p rzez  O ddziały  Pow iato- 
w e by ły  doręczone ad resy  hołdow nicze z podpisam i 
s traży  i w ynikam i alarm ów . P rzyznać trzeba, że 
w szystk ie  ad resy  hołdow nicze O ddziałów  P ow ia to ­
w ych by ły  p ięknie m alow ane i w raz z ad resem  ho ł­
dow niczym  Z arządu  O kręgu i arkuszam i op atrzo n y ­
mi p ieczęciam i i podpisam i Z arządów  S traży  dały  
całość dość oryginalną i dokum ent stw ierdzający  
w ysoki poziom  gotow ości bojow ej s traży  śląskich i 
so lidarność korporacy jną. C ałość zo sta ła  opraw iona 
w  p rzygo tow aną teczk ę  skó rzaną o b arw ach  s t ra ­
żackich  (granatow o-czerw oną), n a  w ierzchu  k tó re j 
na środku  b y ł w p ię ty  em blem at strażack i.

U roczyste  w ręczen ie pam iątkow ego  album u 
odbyło się 26. IX. w  sobotę po cap strzy k u  na p lacu 
p rzed  gm achem  U rzędu  W ojew ódzkiego. W u roczy ­
stości tej mimo u lew nego deszczu w zięli udział: dh 
P rezes  R ady  D r A dam  K ocur, p. S ta ro s ta  Seidler, 
P rzedstaw icie le  w szystk ich  O ddziałów  P o w ia to ­
w ych i Z arządu  O kręgu, oraz okoliczne straże  m. 
K atow ic w  sile p o n ad  800 strażaków . P rzy  blasku  
pochodni s trażack ich , u form ow anych w  długim  dw u­
szeregu, p rzy jechała  o s ta tn ia  sz ta fe ta  a larm ow a na 
sam ochodow ej drab in ie  m echanicznej pod dow ódz­
tw em  dha K raw czyka, km dta  Zaw ód. S tr. Poż. Kop. 
K leofas, z rąk  k tó rego  album  o d eb ra ł dh P rezes Z a­
rządu  M ildner i w ręczy ł p. W ojew odzie. Po o d eb ra ­
niu życzeń p. W ojew oda w  k ró tk ich  słow ach  w yraził 
sw e zadow olenie z działalności s traży  pożarnych. Po 
tej u roczystości s traże  i delegacje w róciły  do sw ych 
siedzib.

W  drugim  dniu 27. IX. w  ogólnej uroczystości 
sk ład an ia  życzeń w zięły  udział okoliczne straże  p o ­
żarne m. K atow ic ze sz tandaram i oraz delegacje O d­
działów  Pow iatow ych. W  im ieniu S traża c tw a  Ślą­
skiego życzenia p. W ojew odzie złożył dh W iceprezes 
Z arządu  O kręgu KI. M atusiak .

V posiedzenie Rady Okręgu,
W  dniu 24 b. m. pod przew odnictw em  dha P re ­

zesa  R ady  d ra  A dam a K ocura odbyło się V posie­
dzenie R ady  Śląskiego O kręgu W ojew ódzkiego Z w ią­
zku S traży  P ożarnych  R. P. w  sali posiedzeń  R ady  
M iejskiej m. K atow ic. R adę zaszczycili sw ą obec­
nością pp. d r  B artl, naczeln ik  W ydziału  A dm in istra­
cyjnego Śl. Urz. W ojew ., E. T om anek, członek  Ślą­
skiej R ady  W ojew ., dh inż. S tan is ław  W aligórski, d e ­
legat Z arządu  G łów nego. W  posiedzeniu  R ady  w zię­
ło udział 35 p rzedstaw icieli. Posiedzen ie R ad y  trw a ­
ło przeszło  2 godziny, na  k tó ry m  za tw ie rd zo n o  sp ra ­
w ozdanie z działalności i gospodark i finansow ej Z a­
rządu  O kręgu za ro k  1935-36. P onad to  po dłuższej 
dyskusji za tw ierdzono  sk ładk i członków  po p ie ra ją ­
cych do Z w iązku S traży  P ożarnych  R. P. od  sam o­
rządów  pow iatow ych, m iejskich, gm innych oraz 
p rzed sięb io rstw  przem ysłow ych, kopaln ianych , d w or­
skich i innych w  następu jącej w ysokości: d la W y­
działów  Pow . i m iast w ydzielonych: do 75.000 m ie­
szkańców  200 zł, od 75.000 do 100.000 m ieszk. 300 
zł, ponad  100.000 m ieszk. 500 zł.

D la m iast i wsi o ch a rak te rze  m iejskim : do 
5000 m ieszk. 50 zł, od 5000— 10.000 m ieszk. 75 zł, 
od 10.000—20.000 m ieszk. 100 zł, od 20.000 do 
75.000 m ieszk. 200 zł, od 75.000 do 100.000 m ieszk. 
300 zł, ponad  100 tysięcy  m ieszkańców  500 zł.

D la gmin w iejskich: pońiżej 1000 m ieszk. 10 zł, 
od 1500— 3000 m ieszk. 30 zł, od 3000— 10.000 m ieszk. 
50 zł, od 10.000 do 75.000 m ieszk. 200 zł, od 75.000 
do 100.000 m ieszk. 300 zł, ponad  100 ty sięcy  m ie­
szkańców  500 zł.

P rzed sięb io rstw a przem ysłow e, kopaln iane i 
ro ln icze itp. zak ład y  za trudn iające  do 300 p raco w n i­
kó w  50 zł, od 300 do 500 p racow ników  100 zł, ponad  
500 p racow ników  sk ład k ę  u s ta la  Z arząd  O kręgu  dla 
każdego zak ład u  oddzielnie.

Kurs szefów służby ppoż,

W  czasie od dnia 6. IX, do 16. IX. b. r. odbył 
się w  R ybniku  ku rs dla szefów  służby ppoż. z a k ła ­
dów  górniczych, k tó ry  ukończyło  17 osób delegow a­
nych p rzez  U rząd  Górniczy.

K urs te n  zorganizow ał i p rzep row adził Śl. O kr. 
W ojew . Zw. Str. Poż. R. P., w ykładow cam i zaś byli: 
insp. w ojew . J . M ikuła, zast. insp. wojew . L. J a r o ­
szew sk i i instr. oplg. inż. Z apytow ski.

Kurs III st, dla kopalń i straży kolejowych,

W  czasie od 17. IX. do 3. X, b. r. odbył się w 
K atow icach  kurs III st. w yszk. podstaw ., k tó ry  zgro­
m adził 69 uczestn ików  delegow anych  p rzez  U rząd  
G órniczy i D yrekcję  O kręgow ą K olei Państw ow ych,

K urs ten  zorganizow ał i p rzeprow adził Śl. Okr. 
W ojew . Zw. S tr. Poż. R. P. w  Kop. „K leofas" w  K a- 
tow icach-Z ałężu . W ykładow cam i byli,: insp. w ojew . 
J . M ikuła, zast. insp. wojew . L. Jaroszew sk i, st. 
instr. L. Ślązak, kom. s traży  kop. „G iesche” , instr. 
P. K raw czyk, kom . s traży  kop. „K leofas” i instr. E. 
K ołek.

K urs ten  ukończyło  w  st. III 6 osób z w ynikiem  
celującym , 29 osób z dobrym  i 26 osób z d o s ta tec z ­
nym, w  st. II 8 os. z w ynik iem  dostatecznym .

K om endan tem  ku rsu  by ł zast. insp. woijew. L. 
Jaroszew sk i, za stęp cą  instr. P. K raw czyk, kom . s t ra ­
ży kop. „K leofas".

POWIAT BIELSKO,
Manewry rejonowe,

W  m yśl p lanu  działalności na  ro k  1936-37 O d­
dział P ow iatow y  w  B ielsku rozpoczął n a  sw ym  te r e ­
nie m anew ry  rejonow e.

P ierw sze ćw iczenia rejonow e odbyły się w  dn. 
13 w rześnia, a to  w C zechow icach, B ystrej, W apie- 
n icy oraz w  dniu 4 p aździern ika  w  S ta ry m  Bielsku.

Manewry rejonu Dziedzice,
W m anew rach  pow yższego rejonu w zięły  u- 

dział S traże  O chotnicze: 1. C zechow ice w  sile 2 p lu ­
tonów  zm otoryzow anych, 3 sekcji ze sp rzę tem  r ę ­
cznym  oraz oddział żeńsk i sam. poż. w  sile 3 patro li, 
2. W alcow nia D ziedzice w  sile 1 plut. zm otoryzow a­
nego, 3. D ziedzice w  sile 1 plut. zm otoryzow anego, 
4. Z abrzeg w  sile 1 plut. zm otoryzow anego.

O gółem  w  m anew rach  uczestn iczy ło  124 s tra ­
żak ó w  i 12 sam ary tanek . S przę t użyty  do ćw iczeń 
sk ład a ł się z 5 m otopom p, 3 sikaw ek  ręcznych, 8 
drabin , w  tym  1 m echaniczna.

Ćwiczeniam i k iero w ał nacz. rej. dh Jó ze f Dzi­
d a  w  obecności de lega ta  O ddziału P ow iatow ego st. 
instr. A ntoniego M ikuły.
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Po m anew rach  delega t O ddziału Pow iatow ego 
p rzep ro w ad ził odpraw ę, na k tó re j zw raca ł uw agę na 
popełn ione p rzez  ćw iczących błędy, w y k azy w ał u- 
s te rk i i u zasad n ia ł dobre posunięcia kom endan tów  
poszczególnych plutonów .

S tw ierdzono, że poziom  w yszkolen ia s traży  p o ­
żarnych  rejonu D ziedzice jest w ysoki.

Liczne tłum y publiczności z za in te resow an iem  
p rzy p a try w a ły  się tej w ielkiej im prezie ćw iczebnej, 
a  szczególny podziw  i uznanie w zbudziła sw ą p racą  
żeńska służba sam. pożarn icza OSP. Czechow ice, 
k tó ra  podzielona na p a tro le  p rzep row adziła  n ad er 
c iekaw e ćw iczenia z ra tow nic tw a.

Manewry rejonu Mikuszowice.
W  rejonie M ikuszow ickim  m anew ry  rejonow e 

pod k ierunk iem  dh F ran c iszk a  D rozda były  dobrze 
przeprow adzone.

U dział w  tych  m anew rach  b ra ły  O chotnicze 
S traże  P ożarne: 1. K am ienica w  sile 2 plut. zm otor., 
2. M ikuszow ice w  sile 1 plut. zm otor., 3. A leksan- 
drow ice w  sile 2 plut, zm otor., 4. B ystra  w  sile 1 
p lu tonu zm otoryzow anego.

R ów nież i te  m anew ry  w ykazały  duże przygo­
tow an ie  tak ty czn e  s traży  pożarnych  do w alk i z p o ­
żaram i. M anew ry  pow yższe połączono z zaw odam i 
strażack ie j p iłk i w odnej, k tó re  zo sta ły  rozegrane p o ­
m iędzy drużyną A leksandrow ice i B ystra  z w yni­
k iem  1 : 1 .

Po m anew rach  naczeln ik  rejonu dh D rozd u d e ­
k o row ał zasłużonych członków  OSP. B ystra  b rązo ­
w ym i m edalam i zasługi i znakam i za w ysługę lat.

Manewry rejonu Jasienica.
W  m anew rach  pow yższego rejonu b ra ły  udział 

OSP.: 1. Jas ien ica  w  sile 1 plut. zm otor., 2. Jaw o rze  
w  sile 2 plut. zm otor., 3. W apien ica  w  sile 2 plut. 
zm otor., 4. G rodziec w  sile 1 plut. zm otor., 5. J a s ie ­
n ica fabr. w sile 1 plut. ze sp rzę tem  ręcznym , 6. Świę- 
to szó w k a w  sile 1 plut.

Ćwiczeniam i k ie ro w ał delega t O ddziału  P ow ia­
tow ego dh W ładysław  Suchoń, k tó ry  z zadow ole­
niem  stw ierdził, że w ynik i całorocznej p racy  w y ­
szkoleniow ej s traży  pożarnych  re jonu  Jasien ica  dały 
dodatn ie  rezu lta ty .

Manewry rejonu Bielsko.
Pow yższe m anew ry  rejonow e odbyły  się pod 

k ierow nic tw em  nacz, re jonu  B ielsko dha W ład y sła ­
w a Suchonia w  porze popołudniow ej w  S ta rym  B iel­
sku p rzy  w spółudziale s traży  pożarnych, należących  
do tego  re jonu  i żssp. B ielsko.

W  ćw iczeniach b ra ło  udzia ł 65 strażaków , 8 
członkiń  żssp., 3 p lu tony  zm otoryzow ane i 2 sekcje 
ręczne. Po m anew rach  naczeln ik  rejonu dh Suchoń 
u d ek o ro w ał członków  OSP. S ta re  B ielsko znakam i 
za w ysługę la t i  p rzy  tej okazji w ygłosił do s trażak ó w  
jak  rów nież do zebranej publiczności okolicznościo­
w e przem ów ienie.

Ćwiczenia rejonow e zakończono zabaw ą ta n e ­
czną w  lokalu  S chuberta  w  S tarym  Bielsku.

Fragm ent ćwiczeń j. żssp. w Czechowicach podczas m anew rów  
rejonow ych.

Do dzieci strażaków OSP. Bielsko przybędzie 
Św. Mikołaj,

Z in icjatyw y członków  OSP. B ielsko w yłonił 
się przy  tej S traży  Pożarnej kom itet, k tó rego  zad a ­
niem! będzie zorganizow anie św. M ikołaja dla dzia­
tw y  rodzin  strażack ich .

K om itet zam ierza zeb rać  odpow iedni fundusz 
na  kupno p rak ty czn y ch  podarunków , przede w szyst­
kim  dla dzieci n iezam ożnych rodziców .

W szyscy  członkow ie s traż y  w  zrozum ieniu p o ­
trzeb y  n iesien ia pom ocy dla biednych, opodatkow ali 
się dobrow olnie na ten  cel w  kw ocie po 2  zł od 
członka straży , z w ynagrodzenia za pełnione dyżury  
służby pogotow ia tea tra ln eg o . Z ebrane tą  drogą p ie ­
niądze pozw olą kom ite tow i w yw iązać się z p rzy ję­
tego  obow iązku k u  zadow oleniu  dzieci, jak rów nież 
ich rodziców.

K tó re  s traże  pożarne pójdą śladem  O. S. P. 
B ielsko?

MIASTO KATOWICE.
Pożar stodoły kopalni Ferdynand.

W  dniu 13 w rześnia  br. o godz. 22.50 zosta ła  
Z aw odow a S traż  P ożarna zaalarm ow ana przez poża- 
row skaz n r 38, m ieszczący się przy ul. M arkiefk i 
narożn ik  ul. Żogały, do pożaru  palącego się sp ich le­
rza  na te ren ie  kopalnianym  obok Kop. F erdynanda.

Po przybyciu  na m iejsce pożaru  pierw szego 
plutonu o godz. 22.54 zajęto stanow isko  w odne na 
te ren ie  Kop. F erdynand , odległe od pożaru  jakie 220 
m. R ów nocześnie przystąp iono  do rozłożenia linii 
w ężow ej o średn icy  75 mm. Na K opalni F erd y n an d a  
w  portie rn i znajdow ał się poparzony, od k tó reg o  do­
w iedziano się, iż w  stodole znajdują się ludzie. O 
ra tu n k u  ludzi nie mogło już być mowy, gdyż ca ły  
spichlerz sta ł w  płom ieniu, natom iast sk ierow ano 
p rąd  w odny w  pew ne w ro ta , gdzie przypuszczano, 
iż w  m iejscu tym  m ogą się znajdow ać ludzie.

P oniew aż pierw szy  p luton nie w ystarczy ł do zlo­
kalizow ania pożaru, zaw ezw ano drugi p lu ton  Zaw. 
Str. Poż., k tó ry  w  k ró tk im  czasie nad jechał i zajął 
stanow isko  w odne p rzy  ul. F ran c la  około 250 m od 
m iejsca pożaru. W  m iędzyczasie nad jechał tak że  II
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O ddział O chotn. S traży  Poż., k tó ry  za ją ł s tanow i­
sko w odne na ul. M ark iefk i około 250 m  od  pożaru.

Po rozłożeniu  linii w ężow ych, zajęto  10 s tan o ­
w isk ogniowych. Po godzinnej p racy  zdołano opano­
w ać p ierw szą część palącego  się spichlerza, gdzie 
znaleziono 12 zw ęglonych zw łok.

Po 3-godzinnej p racy  pow rócił I p lu ton do r e ­
mizy, na to m iast II p lu ton  p o zo sta ł na swoim  stan o ­
w isku  celem  całkow itego  dogaszenia pożaru . D oga­
szenie trw a ło  dalsze 2 dni, w  k tó ry m  b ra ły  udział 
w szystk ie  s traże  pożarne, istn ie jące na  te ren ie  m ia­
s ta  z każdorazow ą zm ianą po 50 strażaków .

P rzy  dalszej p racy  nad  dogaszaniem  natrafiono  
jeszcze na  jedne zw ęglone zw łoki.

Po odfotografow aniu  w szystk ich  zw łok przez 
P ro k u ra tu rę , odstaw iono tak o w e pogotow iem  ra tu n ­
kow ym  do szp ita la  m iejskiego.

Egzaminy samarytańskie.
W  środę, dnia 9 w rześnia b. r. odbył się egza­

min san ita rny  członków  i członkiń  s traży  O. S. P. 
oddziału  V w  K atow icach  pod p rzew odn ic tw em  dh 
Staw arsikiego w  obecności insp. okręgow ego Czerw. 
K rzyża p. M ajty  i instr. pow. str. poż. p, K osterk i.

Do egzam inu staw iło  się 7 d ruhen  oraz 25 d ru ­
hów. E gzam ina da ły  w ynik dodatni. W ykładow cam i 
ku rsu  byli naczeln ik  s traży  druh S ielski Je rz y  oraz 
przodow nik  C zerw onego K rzyża p. Thim a, k tó rym  
należy  się za ich p racę  w yszkolen iow ą ze s tro n y  
Oddz. Pow. m iasta  K atow ic serdeczne podzięko­
wanie,

O cho tn icza  Straż Pożarna z d rużyną żeńską sam .-poż. w Kochło- 
wicach pow . Katowice w dniu św ięta podczas „Tygodnia 

Strażackiego".

POWIAT PSZCZYNA.

Ćwiczebny Zjazd Powiatowy Pszczyńskiego Oddzia­
łu Powiatowego Związku Straży Pożarnych R. P, 

w Mikołowie,
W  dniu 27 w rześn ia 1936 roku  odbył się w  M i­

kołow ie ćw iczebny zjazd pow iatow y, po łączony z 
zaw odam i strzeleck im i i sportow ym i. P rogram  
dnia rozpoczęło  nabożeństw o  w  kościele  p ara fia l­
nym. O godz. 8 odbyła się zb ió rka  strażack ich  d ru ­
żyn strze leck ich  i sportow ych  na  rynku  w  M ikoło­
wie. Do zaw odów  strze leck ich  s tan ę ły  w szystk ie  w y­
elim inow ane drużyny poszczególnych re jonów  w  li­

czbie 10, razem  60 druhów . Do zaw odów  sp o rto ­
wych, m ianow icie tró jboju  s tan ę ło  24 zespołów , li­
czące każdy  4 druhów . R ap o rt złożył in s tru k to r 
p ow iatow y dh J . W ypiór p rezesow i O ddziału  P o w ia­
tow ego dh J. Kojowi, k tó ry  w dłuższych w yw odach 
p odkreślił w ażność p ielęgnow ania sp o rtu  w  s tra ­
żach pożarnych. R zeczone zaw ody odbyły  się na 
m iejscow ym  stadionie, k tó ry ch  w ynik  by ł n a s tę ­
pujący. W  pow iatow ych zaw odach  strzel, zajęły  k o ­
lejno m iejsca: R ejon II, R ejon V, R ejon IX, Rejon
VIII, R ejon I, R ejon IV, R ejon III, R ejon  VII, R e ­
jon XII i o s ta tn ie  m iejsce R ejon VI.

W  zaw odach  sportow ych  (trójbój) za ję ły  k o le j­
no m iejsca: OSP. Czułów, po tem  OSP. Z ak łady
E lek tro  w  Ł aziskach  G órnych, n astęp n ie  O rzesze, 
Tychy, W ilkow yje, Pszczyna, Paniow y, M ikołów , 
C. H. D ittrich  M ikołów , O sw ag Ł aziska G órne, Pa- 
new niki, K rasow y, M okre, Ł aziska G órne, Podlesie, 
Z arzecze, K opalnia B oera w  K ostuchni, F ab ry k a  A- 
zo tu  W yry, OSP. W y ry  i o sta tn ie  m iejsce OSP. Ko- 
stuchna.

Po p rzerw ie  obiadow ej odby ły  się zaw ody ze ­
społow e s trażack ie , na  k tó re  p rzybyło  12 s traży  p o ­
żarnych  i trz y  d rużyny żeńskie sam. poż. W  zaw o­
dach grupy II za ję ły  ko lejno m iejsca: I. OSP. M iko­
łów, II. O SP Pszczyna. W  zaw odach  grupy III za ję­
ły  kolejno m iejsca: I. F ab ry czn a  S traż  P o ża rn a  C. 
H. D ittrich  M ikołów , II. OSP W yry. W  grupie IV z a ­
jęły  kolejno m iejsca: I. OSP. W ilkow yje, II. OSP.
K rasow y, III. OSP. Imielin, IV. OSP. M okre, V. OSP. 
O rzesze, VI. OSP. G oczałkow ice, VII OSP. R udoł- 
tow ice.

Na zakończenie zaw odów  jednostk i żssp. z W e­
sołej, C zułow a i M ikołow a oraz OSP. M ikołów  i 
Ł aziska G órne w y stąp iły  z pokazem  ćw iczeń ze 
sp rzę tem  pożarn iczym  i sam arytańsk im , zyskując 
żyw e ok lask i w idzów.

W  zaw odach  sędziow ali druhow ie: kom. Zaw. 
S tr. Poż. L. Ślązak, T. K osterka, J. K raw czyk, K o­
sk a  W ł., instr. pow. Edm. K ołek, o raz nacz. str. poż. 
S a tem u s R., Br. Ulfig, G ruszka, S tey e r K. i Ledw ig 
Edm. Na zjeździe byli obecni: w icep rezes O kręgu
W ojew ódzkiego dh M atusiak  KI., insp. W ojew . dh 
J . M ikuła, zast. Insp. W ojew . L. Jaroszew sk i, cz łon­
kow ie Z arządu  O ddziału Pow iatow ego z dh p rezesem  
Kojem  na czele, p rzed staw ic ie le  m iast i gmin, oraz 
k ilkanaśc ie  delegacji OSP. z te re n u  pow iatu  pszczyń­
skiego. Po bardzo  podniosłym  przem ów ieniu  w ice­
p rezesa  O kr. W oj. dh M atusiaka zjazd zo s ta ł ro z ­
w iązany  o godz. 18 okrzyk iem  na cześć N ajja­
śniejszej R zeczypospolite j, oraz p rezesa  honorow ego 
P. W ojew ody D ra M. G rażyńskiego.

POWIAT RYBNIK.
O, S. P. Krzyszkowice.

O chotnicza S traż  P ożarna w  K rzyszkow icach 
obchodziła 1 czerw ca b. r. 5-lecie swego istn ienia . W  
zw iązku z tą  u roczystością  pośw ięcono figurę św. 
F lo rian a  ufundow aną p rzez S traż  Pożarną.

Pożar w Krzyszkowicach,
W  dniu 18 ub. m. p o w sta ł o godz. 23.30 pożar 

w  zabudow aniu  naczeln ik a  gm iny p. R usoka w  
K rzysżkow icach. P o żar p o w sta ł w  przyległej na  dom  
m ieszkalny  stodole. D zięki m iejscow ej OSP., k tó ra
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pom im o n iedosta tecznego  w yposażen ia  w  w ęże tło ­
czne dołożyła w szystk ich  sił, u ra to w an o  zag ro ­
żony pożarem  dom  m ieszkalny. Do pom ocy p rzyby­
ła  S tr. Poż. kopaln i A nna. P o ża r ugaszono o godz. 
2 w  nocy.

POWIAT LUBLINIEC.
Manewry rejonowe w Strzebiniu.

W  dniu 13 w rześn ia b. r. pod k ierow nic tw em  
d ha  nacz. rejon. K ocyby z K oszęcina i p rezesa  s t r a ­
ży dha Lesza zo sta ły  p rzep row adzone m anew ry  
s traży  pożarnych  rejonu V K oszęcin. Zadanie ta k ty ­
czne n a  zabudow aniach  w ykonały  s traże  w  S trzeb i­
niu, p rzy  czym  p o ża r by ł oznaczony św iecam i dym ­
nymi. W  ćw iczeniach w zięły  udział 4 straże  o stanie 
liczebnym  70 strażaków , 8 oficerów  i 12 podoficerów . 
K ierow nik iem  ćw iczeń b y ł nacz. Och. S tr. Poż, dn 
K rupa. Po ćw iczeniach odbyła się defilada p rzed  
sz tabem  rejonu.

W ystęp nowo zorganizow anej Jednostk i Żeńskiej Sam .-Poż. w Sy- 
ryni podczas uroczystości 25-lecia O ch. S traży Pożarnej w Syryni.

tcha „Jj^adnia $ka>żatkicą&
Na terenie m. Katowic.

Zgodnie z p rogram em  II. T ydzień S trażack i 
rozpoczął się capstrzyk iem  w  niedzie lę  9. VIII. o g. 
20.30, w  k tó ry m  w zięły  udział w  pełnym  składzie 
w szystk ie  oddziały  S traży  P ożarnych  na K atow ice 
M iasto. M nóstw o pochodni, jakie o św ietla ły  p rz e ­
m arsz oddziałów , sp raw ia ło  im ponujące w idow isko. 
Po ukończonym  cap strzy k u  oddziały  uszeregow ały  
się na  rynku, po czym  p rzew odniczący  K om itetu  o b ­
chodu, w icep rezes pow iatow y  St. M ielcarsk i w ygło­
sił treśc iw ie  okolicznościow e przem lówienie do lic z ­
nie zeb ranych  tłum ów  publiczności. Po  przem ów ieniu  
zeb rane  oddziały  odśp iew ały  w spólnie m odlitw ę 
s trażack ą . W  drugim  dniu obchodu II Tygodnia 
S trażack iego  tj. 10. VIII. odbyły  się na  rynku  p ró b ­
ne ćw iczenia p rzeciw pożarow e. A tak  sk ierow any  
by ł n a  gm ach T e a tru  M iejskiego, k tó ry  zap łonął 
sztucznym i ogniami. Z grupow ane oddziały  s tra ż a c ­
k ie  w ykazały  w ie lk ą  sp raw ność i szybkość obrony. 
Zgrom adzone tłum y publiczności z podziw em  o b ser­
w ow ały  p rzebieg  akcji a  zw łaszcza a ta k  p rzeciw po­
żarow y  z drab in  m echanicznych.

Ćw iczenia pokazow e zakończy ła  im ponująca 
defilada w szystk ich  oddziałów  p rzed  obecnym i tam  
w ładzam i zw ierzchnym i s traż ac tw a  w  osobach P re ­
zyden ta  m iasta  K atow ic p. d ra  K ocura, w icep rezy ­
d en ta  m iasta  p. St. Szkudlarza, w ice s ta ro s ty  p. Rych- 
te ra , w icep rezesa  pow iat, p. St. M ielcarskiego, insp. 
S traży  P ożarnych  p. M ikuły, insp. S traży  Pożarnych  
p. M ierzejew skiego, podinsp. S tr. Poż. p. Ja ro sz ew ­
skiego, przew odn. R ady  m iejskiej p. P iechu lka oraz 
k ilku  pp. R adnych m iejskich, a nad to  ca ły  szereg  m i­
łych  gości, jako  p rzed staw ic ie li S traży  P ożarnych  z 
sąsiedztw a. M iędzy innym i zaszczycił sw oją obecno­
ścią  p. W ł. R adziw anow ski, wicelkonsul R. P. w  Ca- 
sab lanca-M aroko.

O. S, P. Kochłowice pow. Katowice.
D rugi Tydzień S trażack i obchodzony p rzez 

m iejscow ą ochotniczą S traż  Poż. na te ren ie  tu t. gmi­

ny w  czasie od 10— 16 sierpnia br. w zadaniach  i c e ­
lu, jakie ca ła  akcja p rzeprow adzonego Tygodnia 
m iała do spełnienia, p rzyniósł w ynik na ogół zado­
w alający.

P rzep row adzona w  czasie Tygodnia S trażack ie ­
go akcja  propagandow a w śród  m iejscow ych obyw a­
teli p rzysporzy ła  S tow arzyszeniu  185 członków  p o ­
p iera jących  i 8 członków  czynnych.

Ze zb iórki na listy  ofiar i k w esty  puszkow ej u- 
zyskano  450.70 zł. W  ciągu tygodnia p rzep ro w ad zo ­
no k ilk a  alarm ów  ćw iczebnych, zaś w  sobotę w 
p rzededn iu  zakończenia tygodnia przeprow adzono 
pokazow ą obronę p rzeciw pożarow ą przy  w spół­
udziale żeńskiego O ddziału sam ary tańsko-pożam .

Z ak o n trak to w an o  rów nież o rk ies trę  m iejsco­
w ego O ddziału Ligi M orskiej i Kol., k tó ra  k o n ce r­
to w ała  w  godzinach w ieczornych  w  ilum inow anej 
w ieży rem izy strażack iej. Z tejże w ieży w ygryw ał 
tręb acz  codziennie w  ciągu całego tygodnia hejnał 
s trażack i.

W  dniu zakończen ia Tygodnia S trażack iego  
odpraw ione zostało  nabożeństw o, n a  k tó re  zap ro sze­
ni zostali p rzedstaw icie le  m iejscow ych w ładz oraz 
w szystk ie  zw iązki i tow arzystw a. Z biórka odbyła 
się na  p lacu ćw iczeń p rzy  strażn icy , po czym  w y ru ­
szono pochodem  do m iejscowego k ościo ła  p ara fia ln e­
go drogą u d ekorow aną tran sp aren tam i, na k tó rych  
um ieszczono napisy  z hasłam i strażackim i. P odnio­
słe kazan ie  w ygłosił podczas nab o żeń stw a ks. prof. 
P luta, nadm ieniając o celach  i zadaniach, jakie sp e ł­
nia pożarn ic tw o  w  życiu obyw ate li i P ań stw a i od ­
niósł się do p arafian  z apelem  o pop ieran ie  straży  
i w spółpracę.

Po pow rocie z k ościo ła  na plac zb iórki p rz e ­
m ów ił do licznie zebranych  obyw ateli dh p rezes B i­
sta, po czym  nastąp iło  w ręczen ie strażakom  m edali 
za w ysługę p rzez zastępcę naczeln ika  gminy p. 
M ańkę.
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W rejonie IV „Wyry” pow, Pszczyna.
W  dniu 27. VI. b, r. rad a  sz tabow a rejonu  IV na 

posiedzeniu  w  W yrach  m iała bardzo  tru d n e  zadanie 
do rozw iązania. Chodziło o to, jak  najlepiej u rz ą ­
dzić „T ydzień  S trażack i" , by  ludziom  zaim ponow ać 
i by  ci o sta tn i ruszyli na cele s trażack ie  coś grosza 
z k ieszeni.

D yskusja by ła  bardzo  burzliw a, to  też  dh n a ­
czelnik  rejonow y M usioł m usiał się bardzo  wysilać, 
by  opanow ać sytuację. W reszc ie  uchw alono, że 
w szystk ie  straże  rejonu IV będ ą  p rzep ro w ad za ły  ćw i­
czen ia każdy  dzień w ciągu Tygodnia S trażack iego  
w  innej m iejscow ości, a w ięc: w  dniu 10 sierpnia
ćw iczenia całego rejonu w  Ł aziskach  Dolnych, w  d. 
11 sierpnia w  Ł aziskach  Średnich, w  dniu 12 s ie rp ­
nia w  G ostyni, w  dniu 13 sierpn ia  w  W ilkow yjach, a 
dnia 14 sierpn ia w  W yrach.

Dzień 15 sierpn ia  zosta ł p rzeznaczony  na u ro ­
czyste  zakończenie Tygodnia S trażack iego . Poza 
tym  uchw alono, że dhow ie nacz. M usioł i jego za ­
s tęp ca  G ruchlik  będą tw orzyli kom isję sędziow ską 
w  celu  w ydan ia oceny o spraw ności straży . M ożna 
sobie w yobrazić, jak  naczeln icy  s traży  zab ra li się 
do roboty . Ćwiczyli po całych  dniach, czyścili si­
kaw ki, nap raw ia li sp rzę t a  dh naczeln ik  OSP. G o­
styń  kup ił naw et ca łą  bu tlę  sidolu, ab y  sobie s tra ż a ­
cy hełm y w yczyścili i ładnie w yglądali.

P rzy  rem izie OSP. G ostyń b rać  s traż ack a  p ro ­
w adziła  ożyw ioną rozm ow ę. Chodziło o to, czyje k o ­
nie w ziąć do sikaw ki na T ydzień  S trażack i. Jed en  
zachw ala ł konie G erharda , drugi Sokoła, trzec i P a ­
w ła P y rtk a , a każdy  w yliczał za le ty  w ym ienianych 
p rzez  siebie koni. Na jedno godzili się w szyscy: że 
„zdech lokam i” na ćw iczenia jechać nie mogą. K to 
w ie czy nie byłoby  doszło do b itk i, ty lko  dh naczel­
nik pow iedział, że jednaik trze b a  w ziąć konie Paw ła, 
bo to  i tłu s te  i rącze, a  P aw e ł i b a ta  nie żałuje, d la ­
tego  m ożna g w aran tow ać za szybki przy jazd  na m iej­
sce ćw iczeń. S trażacy  zgodzili się i poprosili Paw ła, 
żeby  w  ciągu Tygodnia jeździł z nimi na  ćw iczenia. 
N ieste ty  do Ł azisk  D olnych nie pojechali, ale za to  
do Ł azisk  Ś rednich zajechali jako druga straż , no i 
sp isali się dzielnie. A le to  w szystko  nic, każd y  m y­
śla ł o tym , żeby w  G ostyni dobrze poszło.

W  dniu 12 sierpn ia dh R zepka obłożony ch o rą­
giew kam i najrozm aitszych  ko lo rów  chodził m aje­
sta tyczn ie  ko ło  zabudow ań upatrzo n y ch  na  m iejsce 
ćw iczeń i okiem  znaw cy oglądał szczyty  budynków , 
stw ierd za ł skąd  w ia tr  w ieje i s traszn ie  m yślał, bo 
raz zdejm ow ał czapkę i d rap a ł się po swojej łysinie, 
a k iedy  coś wym yślił, to  w ted y  z m iną paw ia w ła ­
ził na d rab inę i z okropnym  rozm achem  w bijał cho­
rąg iew kę n a  up atrzo n e  m iejsce. R obił to  k ilk a  razy, 
a k iedy  już w szystk ie  chorąg iew ki pow bijał do w ła ­
ściw ych miejsc, z a ta r ł ręce z radości, uśm iechnął się 
tajem niczo i dziarskim  k rok iem  opuścił podw órze.

B aby straszn ie  p y tlow ały  językam i, bo nijak 
nie m ogły „spokopić” , po jakiego d iab ła „B rand- 
m eister"  ty le  „fanów " na ich podw órze pow yw ie­
szał. W reszcie  uzgodniły, że to  z pew nością  „wojo- 
k i” p rzy jadą i d latego „Brand.m eister" dekoru je do ­
my. D ziew czynki-podlo tk i jak  usłyszały, że w ojoki 
przyjadą, to  czym prędzej poczęły  się m yć i ub ie­
rać, bo to  p rzecież zaw sze m ożna jakiegoś „k a p ra ­
la ” napasow ać,

A  tym czasem  w  pobliżu rem izy  s trażack ie j z a ­
częło  się dziać coś bardzo  tajem niczego. T am  z za 
rogu dom u coś błysnęło , coś tak ieg o  jakby  w yczy­
szczony hełm  strażack i, to  sam o w  pobliskich  ziem ­
niakach , tam  znow u schow ała się za drzew o jakaś 
postać  w  m undurze z b łyszczącym  hełm em  n a  gło­
wie. D opiero później zrozum iałem , że by li to  ukryci 
strażacy , czekający  na  alarm , n aw e t tak i m orus —  
s traż ak  jak  „B ry lok” te ż  s ta ł za  p ło tem  i oczekiw ał 
alarm u. T ylko  dh R zep k a  chodził po drodze z zeg a r­
kiem  w  ręku , jakby na  kogoś czekał. Za chw ilę u k a ­
za ło  się na  drodze dw óch strażaków . B yła to  szano­
w na kom isja sędz iow ska w  osobach d ruhów  
M usioła i G ruchlika. Ci o sta tn i poszli na m iejsce 
ćw iczeń, aby  zaznajom ić się z obiektem .

K ażdego przejeżdżającego  człow ieka dh R zep­
k a  p y ta ł czy tam  nie w idać jakiej straży . O dpow ie­
dzi b y ły  p rzeczące, dopiero  jakiś ch łopak  zdradził, 
że s traż  z Ł azisk Średnich stoi u k ry ta  za budynkiem  
gm innym  a s traż  W yry  i W ilkow yje sto ją na granicy. 
R zep k a  ty lko  sp lunął i szepnął,: T o ci pierony!

Zapom niał w idocznie, że on w czoraj w  Ł azi­
skach  ta k  sam o zrobił.

N areszcie! Dh naczeln ik  dał znak  w  jakieś t a ­
jem nicze m iejsce i za raz  rozleg ł się tub a ln y  głos 
trąb k i strażack ie j. T en  jeden  sygnał zdz ia ła ł ty le  co 
różdżka czarodziejska.

Ze w szystk ich  stron, z ziem niaków , z za  drzew , 
ze sk lepów  zaczęli się zla tyw ać s trażacy  i n aw e t nie 
czekali na  św ietne  P y rtk o w e konie, ty lko  sam i z 
okropnym  hałasem  pojechali z s ikaw ką na m iejsce 
ćw iczeń.

P rzed  s ikaw ką pędził s trażak  i te n  pokazał, 
gdzie m ają u staw ić  sikaw kę. T rw ało  to  k ilk a  se ­
kund, k ilk a  kom end i z prądow nicy, k tó rą  trzy m ał 
jakiś silny s tra ż ak  siedzący  na drab in ie  S zczerbow ­
skiego, po lały  się strum ien ie wody.

Dh R zepka odetchnął, bo ciągle się obaw iał, by  
go k tó ra ś  s traż  nie „siek ła" i p rędzej nie da ła  wody. 
Za chw ilę u k aza ły  się jadące w  szalonym  pędzie 
straże  z Ł azisk  Średnich, W ilkow yj i W yr. K ażdy z 
naczeln ików  obcych s traży  m eldow ał posłusznie 
swój przyjazd nacz. R zepce, k tó ry  zaraz  w yznaczał 
funkcje, jakie m iały  poszczególne straże  w ykonać.

I znow u k ilk a  chw il i z k ilku prądow nic p o la ­
ły  się strum ienie w ody na „zagrożone" ob iek ta.

D zięki ta k  p rędk ie j pom ocy „pożar" zosta ł 
w k ró tce  zlokalizow any. Po skończonych ćw icze­
n iach  straże  elegancko u form ow ane ruszy ły  do defi­
lady, k tó rą  odebrali w szyscy  naczeln icy  OSP. i zn a­
czniejsi obyw ate le  G ostyni, Po defiladzie zeb ra ły  się 
s traże  na podw órzu  szkolnym , gdzie naczeln ik  rej. 
M usioł p rzep ro w ad ził k ry ty k ę . W y k aza ł b łęd y  p o ­
pełn ione p rzez poszczególne straże , pochw alił dobre 
s tro n y  ćw iczeń, podziękow ał w szystk im  strażom  za 
przybycie na ćw iczenia i hasłem  s trażack im  poże­
gnał w szystkich.

N a m arginesie nadm ienić w ypada, że re jon  V 
osiągnął pełny  sukces. Ludność bardzo  licznie zb ie­
ra ła  się na  m iejscu ćw iczeń i pilnie śledziła ich p rz e ­
bieg. Jeże li m ówim y tu  o udanej p ropagandzie T y ­
godnia S trażack iego , to  bodaj w  lwiej części jest to  
zasługą d ruha nacz. rejonow ego M usioła, no i w szy­
stk ich  naczeln ików  OSP. rejonu 4.

H. Ś,, ref. ośw.
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Dzięki s ta ran io m  Z arządu  O chotniczej S traży  
Pożarnej w  Lublińcu u rządzony  w  dniach od 9 do 16 
sie rpn ia  b. r. T ydzień  S trażack i w ypad ł b ardzo  p o ­
m yślnie. U sta lony  na posiedzeniu  Z arządu  program  
zo sta ł w  stu  p ro cen tach  w ykonany.

Z apoczątkow ano  T ydzień  S trażack i u ro czy ­
stym  capstrzyk iem  z pochodniam i i ogniskiem  na 
rynku. Podczas p alen ia  ogniska i pochodu p rzez  
m iasto g ra ła  o rk ie s tra  w ojskow a 74 G. p. p.

Dnia 10 sierpnia w ieczorem  odbył się objazd 
ze sprzętem  i transparentam i przez ulice miasta.

D nia 13 sierpn ia przeprow adzono  alarm  i ćw i­
czen ia tak ty czn e . Zagrożonym  ob iek tem  był budy­
n ek  „S trzeln icy". A kcją p o k ie ro w ał spraw nie dh 
nacz. Brysz, jakko lw iek  e fek t by łby  o w iele p ięk ­
niejszy, gdyby s traż  dysponow ała odpow iednim

sprzętem . N a zakończenie Tygodnia S trażack iego  w 
dniu i6  sierpn ia  złożyło się u roczyste  nabożeństw o, 
defilada, koncert, pokazy  p rzy  rem izie strażackiej, 
oraz zab aw a tan eczn a  dla członków  i zaproszonych 
gości. W  pozostałych  dniach odbyw ały  się ćw icze­
nia szkolne i zbiórki na  listy  ofiar. P odkreślić  n a le ­
ży, że do uśw ietn ien ia  Tygodnia S trażack iego  w  du­
żym  stopniu  przyczyniła się n iedaw no u tw orzona 
drużyna żeńska, k tó ra  p rzy  w szystk ich  w ystąp ien iach  
b ra ła  grem ialny udział w  m undurkach.

O sta tn i Tydzień  S trażack i w y k aza ł duże za in ­
te re so w an ie  i zrozum ienie przez ogół spo łeczeństw a 
znaczen ia  i p o trzeb y  posiadan ia licznej i dobrze 
w yszkolonej s traży  pożarnej, dow odem  czego jest s ta ­
łe  pow iększenie się szeregów  s trażack ich  w  m iej­
scowej O chotniczej S traży  Pożarnej.

2 życia if»ccł tsamac-ylcmek
Z kursu II st, sam.-poż, w Nikiszowcu,

S ta ran iem  Śląskiego O kręgu W ojew . Zw. Str. 
Poż. R. P. p rzep row adzony  zo sta ł w  czasie od 1 do 
14 październ ika  br. po  raz  p ierw szy  na te ren ie  w o ­
jew ództw a ku rs II st. sam .-poż. dla k o m en d an tek  i 
funkcyjnych jednostek  żssp. w  strażach  pożarnych.

U czestn iczk i ku rsu  zak w ate ro w an e  zo sta ły  w 
Domu Sypialnym  kopaln i „G iesche” w Nikiszowcu. 
K urs liczył 31 słuchaczek  z te re n u  całego w ojew ódz­
tw a. K m dtką ku rsu  by ła  re fe re n tk a  okręgow a żssp. 
asp. A. M ałgow ska, szefem  kursu  d ruhna Lijow ska 
M aria.

Z ajęcia i w yk ład y  na kursie  p row adzone były 
wg ustalonego  p rzez  Zw. S tr. Poż. R. P. p rogram u 
II st. sam .-poż. i obejm ow ały rozszerzenie w iado­
m ości naby tych  na ku rsie  I st. sam .-poż. z w szyst­
k ich  działów  p racy  p row adzonych w  jedn. żssp., tj. 
służby sam arytańsk iej, pożarniczej, obrony przeciw - 
lotniczo-gazow ej, p rac  ku ltu ra lno -ośw ia tow ych  i w. 
f. oraz sam odzielne instruow anie  n iek tó rych  p rz ed ­
m iotów .

W ykładow cam i na  ku rsie  byli pp.: dr H ilew icz
—  ra tow nic tw o  przeciw gazow e, d r Żuław ski —  ra ­
tow nictw o  ogólne, d r  W ow czak  —  anatom ię, fizjo­
logię, higienę, p. Paw łow ski, p. D rozdow ski i p. K o­
n o p k a  —  p race  św ietlicow e, p. W oźniczko —  oplgaz, 
insp. J . M ikuła, kd t. L. Ś lązak i asp. A. M ałgow ska
—  służbę pożarniczą.

W  czasie ku rsu  uczestn iczk i zw iedziły  w  K a­
tow icach  M uzeum  Śląskie, gm ach U rzędu W oje­
w ódzkiego i Sejm Śląski.

W  dniu 12 i 13 p aździern ika  kurs inspekcjono- 
w a ła  re fe re n tk a  żssp. Zw iązku S traży  Pożarnych  R. 
P. ml. instr. L. Skrońska, k tó ra  obecna by ła  tak że  
p rzy  egzam inach.

Egzam in na ku rsie  złożyło  w  st. II 28 u cze­
stn iczek, z tego  8 z w ynikiem  bardzo  dobrym  —  
20 z dobrym  oraz 3 w  st. I z w ynikiem  dobrym .

U roczyste  zakończenie ku rsu  odbyło się w  dn. 
14 październ ika  w  obecności p rzedstaw icie li U rzędu 
W ojew ., m iejscow ych w ładz, w ykładow ców  i z ap ro ­

szonych gości. Na zakończenie uczestn iczk i kursu  
w ykonały  pokazy  sam ary tańsko-pożarn icze  oraz z 
p rac  św ietlicow ych. Pó w ręczen iu  św iadectw  i oko­
licznościow ych przem ów ieniach w spólnym  obiadem  
kurs zakończono.

Egzamin częściowy w jedn. żssp, w Bielsku.
W  dniu 25 w rześnia br. p rzep row adzony  zosta ł 

w  jedn. żssp. w  B ielsku egzam in ze służby sam ary ­
tańsk iej, k tó rą  całkow icie już wg program u I st. 
sam .-poż. w  jednostce przerobiono. Do egzam inu 
p rzystąp iło  17 członkiń i w szystk ie z nich zdały  z 
wyniikiem pom yślnym . W  sk ład  kom isji egzam ina­
cyjnej w chodzili: dh p rezes S traży  i Oddz. Pow. KI. 
M atusiak , naczeln ik  S traży  st. instr. A. M ikuła, r e ­
fe ren tk a  okręgow a żssp. asp. A. M ałgow ska oraz 
dw óch lek arzy  w ykładow ców . Egzam in p rzep ro ­
w adzony by ł teo re ty czn ie  oraz p rak ty czn ie  z ćw i­
czeń ze sp rzę tem  sam ary tańsk im  i bandażow ania . 
W  dalszej p racy  w yszkoleniow ej w  jednostce p rz e ­
w idziane jest p rzep row adzen ie  służby  pożarniczej.

Nowe jednostki żssp.
Na te ren ie  pow iatu  katow ick iego  p o w sta ła  już 

siódm a jednostka  żssp. w  OSP. w  Paw łow ie. Z eb ra ­
nie organizacyjne tej jednostk i odbyło się w dn. 
20 w rześnia, na k tó ry m  obecny b y ł w iceprezes Oddz. 
Pow. dh L. Śtazak, instr. pow. E. K ołek  oraz re fe ­
re n tk a  okręgow a żssp., k tó ra  zapoznała  obecnych z 
celem  i zadaniam i jednostek  żssp. w  S trażach  p o ża r­
nych. Nowo zorganizow ana jednostka  liczy 15 
członkiń. K andydatkę na k o m endan tkę  w ysła ła  straż  
odrazu  na  kurs sam .-poż., aby  po ukończeniu  jego 
m ogła należycie p race  w  jednostce poprow adzić.

N a te ren ie  pow iatu  bielskiego p o w sta ła  now a 
jednostka  żssp. w  OSP. w  M nichu, licząca 20 człon­
kiń. Z ebranie organizacyjne pow yższej jednostki od ­
było się w  dniu 18 październ ika  h. r., na k tó ry m  re ­
fe ren tk a  żssp. okręgu wojew . asp. A. M ałgow ska za ­
poznała obecnych z celem  i zadaniam i jedn. żssp. w 
s trażach  pożarnych. Na zebran iu  obecnych było 20 
k ilka  kob ie t o raz Z arząd S traży.
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Howie-
U w a g a :  Redakcja S trażaka Śląskiego przeby­

ła w  załączeniu prospekt firmy „Lignoza”, dotyczący 
m ateriałów  wybuchowych do ćwiczeń w  obronie 
przeciwgazowej.

Komunikat Administracji „Strażaka”.
Zawiadamiamy, iż do S traży  Pożarnych, które 

dotychczas nie opłaciły abonam entu „S trażaka” za 
1936 r., zostały wysłane inkasa za pośrednictw em  
poczty. Adm inistracja uprzejmie prosi o w ykupyw a­
nie inkasa pocztowego, gdyż o ile Straże, do któryph 
wysłano zlecenia, nie przekażą należności na n ry  do 
końca roku, Adm inistracja nie będzie m iała pokry­
cia. Jednocześnie zaznaczamy, że Straże, k tó re  p- 
chylą się od uiszczenia abonamentu, będą wykazane 
w następnym  nrze, a ponadto Adm inistracja „S tra­
żaka” zwróci się do odnośnego Zarządu Oddz. Pow.
0 pociągnięcie do odpowiedzialności korporacyjnej 
członków danego Zarządu Straży.

A d m i n. „Str. Śl.”.

Sumy wpłacone przez Okręg, Oddziały Powiatowe 
1 Straże Pożarne Śląska na sprzęt gaśniczy motoro­

wy dla Armii Polskiej.
1 .  P o w i a t  B i e l s k o :  O d d z i a ł  P o w i a t o w y  2 5  z ł ,  O S P  L i g o t a  

1 0  z ł ,  O S P  W a p i e n i c a  1 0  z ł ,  O S P  L a n d e k  2 . 5 0  z ł ,  O S P  C z e c h o ­

w i c e  1 0  z ł ,  O S P  K a m i e n i c a  1 0  z ł ,  O S P  M i k u s z o w i c e  5 z ł ,  O S P  

B i e l s k o  1 0  z ł ,  O S P  K o m o r o w i c e  5 z ł ,  O S P  W a l c .  D z i e d z i c e  2 5  z ł ,  

„ U n i a "  w  B i e l s k u  2 0  z ł ,  K o p .  S i l e s i a ,  C z e c h o w i c e  1 5  z ł ,  E l e k t r o ­

w n i a ,  B i e l s k o  1 4  z ł ,  O S P  D r o g o m y ś l  1 0  z ł ,  O S P  M i ę d z y r z e c z e  

D o l n e  5 z ł ,  O S P  B r o n ó w  3 z ł ,  O S P  M n i c h  2  z ł ,  O S P  S w i ę t o -  

s z ó w k a  3 z ł ,  C u k r o w n i a  C h y b i e  5 z ł ,  O S P  J a w o r z e  1 0  z ł ,  O S P  

R u d z i c a  1 0  z ł ,  O S P  Z a b r z e g  2  z ł ,  O S P  J a s i e n i c a  5 z ł ,  N i e m o  

j e w s k i ,  B i e l s k o  5 z ł ,  O S P  M i ę d z y r z e c z e  G .  5 z ł ,  O S P  B y s t r a  5 

z ł ,  O S P  B a r t e l m u s  i  S u c h y  1 0  z ł ,  O S P  G r o d z i e c  2  z ł .

2 .  P o w i a t  C i e s z y n :  O d d z i a ł  P o w i a t o w y  2 5  z ł ,  O S P  C i e s z y n  

2 5  z ł ,  O S P  S k o c z ó w  1 0  z ł ,  O S P  O c h a b y  5 z ł ,  O S P  B o g u s z o w i c e  

5 z ł ,  O S P  O g r o d z o n a  5 z ł ,  O S P  K a c z y c e  5 z ł ,  O S P  M .  K o ń c z y c e  

5 z ł ,  O S P  P u ń c ó w  3  z ł ,  O S P  G u m n a  6 . 9 o  z ł ,  O S P  U s t r o ń - g m i n a  

1 0  z ł ,  O S P  U s t r o ń - F a b r y k a  3 0  z ł ,  O S P  M i ę d z y ś w i e ć  5 z ł ,  O S P  

R u d n i k  2  z ł ,  O S P  G .  L e s z n a  5 z ł .

3 .  M .  C h o r z ó w :  O d d z i a ł  M i e j s k i  C h o r z ó w  2 5  z ł ,  S t r a ż e  

O c h o t n .  m .  C h o r z o w a  2 5  z ł ,  S t r a ż  F a b r .  A z o t ó w  2 8  z ł ,  Z a w ó d .  

S t r .  P o ż .  H .  P i ł s u d s k i  2 8  z ł ,  O S P  Ś l .  Z a k ł .  E l e k t r .  1 0  z ł .

4 .  M .  K a t o w i c e :  O d d z i a ł  M i e j s k i  K a t o w i c e  2 5  z ł ,  O S P  O d d z .

I  1 0  z ł ,  O S P  O d d z .  I I I  2 5  z ł ,  O S P  O d d z .  V I  4 1 . 5 0  z ł ,  O S P  O d d z .

I I  1 0  z ł .

5 .  P o w i a t  K a t o  w i c e - W i e ś :  O d d z i a ł  P o w i a t o w y  2 5  z ł ,  O S P  

M a ł a  D ą b r ó w k a  5 z ł ,  O S P  M y s ł o w i c e  2 5  z ł ,  O S P  S z o p i e n i c e  2 0  z ł ,  

Z a w .  S t r .  P o ż .  H .  U t h e m a n  4 0  z ł ,  Z a w .  S t r .  P o ż .  k o p .  G i e s c h e  

4 0  z ł ,  Z a w .  S t r .  P o ż .  Z a k ł .  P l o h e n l o h e  1 0  z ł ,  O S P  B y t k ó w  1 0  z ł ,  

O S P  N o w a  W i e ś  1 0  z ł ,  O S P  B a ń g ó w  1 0  z ł ,  O S P  K o c h ł o w i c e  1 0  z ł .

6 .  P o w i a t  L u b l i n i e c :  O d d z i a ł  P o w i a t o w y  L u b l i n i e c  2 5  z ł ,  

O S P  F a b r y k i  „ N a t r o n a g "  w  K a l e t a c h  3 0 0  z ł ,  O S P  L u b l i n i e c  1 0  z ł ,  

O S P  D r o n o w i c z k i  1 z ł ,  O S P  K a l i n a  3 z ł ,  O S P  O l s z y n a  2  z ł ,  O S P  

H a d r a  2  z ł ,  O S P  C i e s z o w a  1 z ł ,  O S P  W o ź n i k i  2  z ł ,  O S P  L i g o t a  

W o ź n i c k a  5 0  g r ,  O S P  P s a r y  5 0  g r ,  O S P  B a b i e n i c a  5 0  g r ,  O S P  

L u b e c k o  3 z ł ,  O S P  K o c h c i c e  3  z ł ,  O S P  K o c h a n o w i c e  3  z ł ,  O S P  

M o c h a ł a  5 z ł .

7 .  P o w i a t  P s z c z y n a :  O d d z i a ł  P o w i a t o w y  P s z c z y ń s k i  2 5  z ł ,  

O S P  W y r y  2  z ł ,  O S P  P i a s e k  5 z ł ,  O S P  S t a r a  K u ź n i a  3  z ł ,  O S P  

Ć w i k ł i c e  2  z ł ,  O S P  Ł a z i s k a  G ó r n e  5 z ł ,  O S P  Ł a z i s k a  Ś r e d n i e  1 0  

z ł ,  O S P  M i k o ł ó w  1 0  z ł ,  O S P  H .  D i t t r i c h ,  M i k o ł ó w  5 0  z ł ,  O S P  

E l e k t r o ,  Ł a z i s k a  G .  2 0  z ł ,  O S P  L i g n o z a ,  B i e r u ń  S t a r y  2 8 . 6 5  A  

O S P  P a n e w n i k i  5 z ł ,  O S P  T y c h y  5 z ł ,  O S P  S m i ł o w i c e  3  z ł ,  O S P  

Ł ą k a  2  z ł ,  O S P  S t a r a  W i e ś  2  z ł ,  O S P  K o s t u c h n a  2  z ł ,  O S P  S t u ­

d z i o n k a  i  z ł ,  O S P  A z o t y ,  W y r y  1 0  z ł ,  O S P  O s w a g ,  Ł a z i s k a  G ó r ­

n e  1 0  z ł .

8 .  P o w i a t  R y b n i k :  O d d z i a ł  P o w i a t o w y  R y b n i k  2 5  z ł ,  R e j .  

P s z ó w  1 9  z ł ,  O S P  R a d l i n  2  z ł ,  O S P  G o r z y c z k i  2  z ł ,  O S P  M s z a ­

n a  3 z ł ,  H u t a  S i l e s i a  1 7 . 5 0  z ł ,  O S P  P o p i e l ó w  1 z ł ,  K o p .  E m a  5 

z ł ,  O S P  M o s z c z e n i c a  2  z ł ,  O S P  C z e r n i c a  4  z ł ,  K o p .  R y m e r  1 0  z ł ,  

Z a k ł .  P s y c h j .  1 . 5 0  z ł ,  O S P  B i e r t u ł t o w y  2  z ł ,  O S P  B r z e z i e  5 z ł ,  

O S P  R y d u ł t o w y  5 z ł ,  O S P  G o l e j ó w  5 z ł ,  O S P  R z u c h ó w  2  z ł ,  

O S P  O l z a  5 z ł .

9 .  P o w i a t  Ś w i ę t o c h o w i c e :  O d d z i a ł  P o w i a t o w y  2 5  z ł ,  O S P  

N o w y  B y t o m  1 4 6 . 5 0  z ł ,  Z a w ó d .  S t r .  P o ż .  Z w .  K o k s o w n i  W i e l k i e  

H a j d u k i  2 5 . 9 0  z ł ,  O S P  O r z e g ó w  1 0  z ł ,  O S P  R u d a  Ś l .  1 0  z ł ,  O S P  

W i e l k i e  H a j d u k i  1 0  z ł .

1 0 .  P o w i a t  T a r n o w s k i e  G ó r y :  O d d z i a ł  P o w i a t o w y  T a r n .

G ó r y  2 5  z ł ,  O S P  B o b r o w n i k i  5 z ł ,  O S P  M i a s t e c z k o  Ś l .  5 z ł ,  O S P  

R e p t y  1 0  z ł ,  O S P  B o r u s z o w i e c  5 z ł ,  O S P  L a s o w i c e  1 . 9 0  z ł ,  O S P  

S o w i c e  2 . 9 0  z ł .

1 1 .  O k r ę g  W o j e w ó d z k i  2 0 0  z ł .

D o  d n i a  2 2  p a ź d z i e r n i k a  b .  r .  n a  p o w y ż s z y  f u n d u s z  w p ł y ­

n ę ł o  1 . 9 3 5  z ł  7 5  g r -

S t r a ż e  P o ż a r n e ,  k t ó r e  n i e  f i g u r u j ą  n a  l i ś c i e  o f i a r o d a w c ó w ,  

n i e c h  p r z y s p i e s z ą  w y k o n a n i e  o b o w i ą z k u  N a r o d o w e g o  i  z ł o ż ą  d a ­

t e k  n a  c e l e  z w i ą z a n e  z  O b r o n ą  N a r o d o w ą .

i i  C l ń  „PIROTERMIT“ h
poleca pom oce naukow e dla celów  O. P. L. Poż,:

1 . Z e s t a w y  p r ó b e k  b o j o w y c h  ś r o d k ó w  z a p a l a j ą c y c h  ( 2 5  p r z e d m i o ­

t y  w  p u d e ł k u  m e t a l o w y m )  w  c e n i e  z ł  4 0  z a  k o m p l e t .

2 .  K o m p l e t y  t e r m i t ó w  i  s o d u  m e t a l o w e g o  ( w  p u d e ł k u  m e t a ł o w y r p ) ,  

d o  d e m o n s t r o w a n i a  d z i a ł a n i a  ś r o d k ó w  z a p a l a j ą c y c h  w  c z a s i e  

w y k ł a d ó w  w  c e n i e  z ł  2 5  z a  k o m p l e t .

3 .  S ł u p k i  t e r m i t o w o - e l e k t r o n o w e  ( z a s t ę p c z e  b o m b y  z a p a l a j ą c e  

z  r o z p r y s k o w y m  d z i a ł a n i e m  o g n i a ) :

a )  o  w a d z e  1 0 0  g r  ( 1  d z i e s .  k g )  w  c e n i e  z ł  1 . 5 0  z a  s z t . ,  

a )  o  w a d z e  5 0 0  g r  ( p ó ł  k g )  w  c e n i e  z ł  5 . 5 0  z a  s z t u k ę ,

c )  o  w a d z e  2  k g  w  c e n i e  z ł  1 5  z a  s z t u k ę ,  

d >  o  w a d z e  3  k g  w  c e n i e  z ł  2 0  z a  s z t u k ę .

4 .  S ł u p k i  t e r m i t o w e  ( z a s t ę p c z e  b o m b y  z a p a l a j ą c e  o  s k o n c e n t r o ­

w a n y m  d z i a ł a n i u  o g n i a ) :

a )  o  w a d z e  1 0 0  g r  ( 1  d z i e s .  k g )  w  c e n i e  z ł  1 z a  s z t u k ę ,

b )  o  w a d z e  7 0 0  g r  ( 7  d z i e s .  k g )  w  c e n i e  z ł  4 . 6 0  z a  s z t .

C e n y  p o w y ż s z e  l i c z y m y  w r a z  z  o p a k o w a n i e m  l o c o  w y ­

t w ó r n i a .  T o w a r  w y s y ł a m y  p o c z t ą  z a  p o b r a n i e m .

W  w y p a d k u  n i e z a p a l e n i a  s i ę  s ł u p k ó w ,  w y m i e n i a m y  j e  n a  

n o w e ,  p o  u p r z e d n i m  o d e s ł a n i u  n a m  z e p s u t y c h .

K o m i t e t  R e d a k c y j n y  s t a n o w i ą :  M i k u ł a  A . ,  P a c u ł a  K . ,  R z e ź n i c z e k  M „  S u c h o ń  W .  i  W a l l i s  S .  -  N a k ł a d e m  Ś l ą s k i e g o  O k r ę g u  W o j e w ~ ~

Z w i ą z k u  S t r a ż y  P o ż a r n y c h  R .  P .  —  R e d a k t o r  o d p o w . :  A .  M i k u ł a .  -  D r u k a r n i a  „ D z i e d z i c t w a "  w  C i e s z y n i e .


